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Czas odnowić przedpłatę, która wy 
nosi na wszystkich urzędach pocztowych  3 marki. 
W  Galicyi 2 fIr., w Król. 2 rs. Szanownym na­

szym Czytelnikom, którym „Postęp Rolniczy“ p rze­
syłamy pod opaską, najprzypef/fmćj nadmieniamy, ie 
, taj korzystniej jest przesłać prenumeratę wprost do 
Redakcyi gdyż poczta za każdy eg z. Uczy sobie 
60 feny g  ów kwartalnie. Jeżeli zas wysyłamy pod 
opaską uczyni tylko porto  36 fen ., co stanowi ró­
żnicę o 2J fen. kwartalnie od każdego egzemplarza, 
Przesyłając prenumeratę całoroczną wypada naj­
taniej, gdyż raz tylko opłaca się koszta przesyłki.

U m i  pspflarczG
zasfcisouwne do czasu.

Dziś już mamy 19 marca, który to czas 
nakźzuje nam pomyśleć o rychłej pracy w polu, 
mituiow icie w tym roku ciepło niezawodnie 
rychło nastąpi: ażeby tylko przedwczesne
ciepło nie poaągło za sobą złych skutków, 
mianowicie co do arzew owocowych, które 
rozkwitną a następnie jak zwykle mrozy 
kwiat strącą, jak to miało miejsce w roku 
zeszłym. Obecnie nadchodzi pora, aby za­
radzić złemu, a przynajmniej wybrać drzewa 
lepszych gatunków, które więcej winniśmy 
mieć na oku. Należy więc drzewa wstrzymać 
od rychłego kwitnięcia, co da się przepro­
wadzić w sposób następujący: jeżeli u pnia 
drzewa naokół utrzymamy zimno w ziemi, 
nagarniając w stanie zamarzniętym wiele 
śniegu albo lodu, a następnie przykrywając 
Igliwiem lub barłogiem, lecz w ten sposób, 
aby śnieg albo lód ni? dotykały korzeni 
i pnia. Promienie słońca wiosennego nie zdo­
łają tak łatwo nagromadzonego śniegu roz­
topić pod drzewem, w skutek czego po­
wstrzyma się czas przedwczesnego kwitnięcia 
drzew na parę tygodn* Późniejsze kwitnięcie 
wiele wpływa na silniejszy kwial, a tem sa- 
mćm zabezpiecza się od mrozu Chociaż na­
turalnie jeszcze przyjdą raz po raz małe 
przymrozki, te już szkodzić nie będą, ponie­
waż kwitnięcie nastąpiło v» czasie właściwym. 
Czar więc obecny, prawie wiosenny, nasuwu 
nam wiele ważnych przypomnień gospodar­
czych, a mianowicie: w jakim stanie znajdują 
ńę sprzęty 1 narzędzia gospodarcze, niena- 

ogo do pracy użyte być mające, które na- 
„ędzia j maszyny będą najodpowiedniejszemi, 

które wymagają reparacyi itd.
Czas tedy nakazuje dopuszczanie kla- 

■y, które wybierać powinniśmy, ażeby mieć 
Ine i dobre źrebaki, wybierać trzeba więc 
•acze dobrze zbudowant, albowiem od wzro­

st* klaczy głównie zależy, jaki będzie źrebak, 
Heli chcemy duże chować konie, powinniśmy

rosłe wybierać klacze do chowu. Nie od 
każdej też klaczy opłaci się cliodowanie źre­
baków, mianowicie od takich, które mają 
błędy, te najczęściej wyradzają się w źreba­
kach, jak np. szpat, niezdrowe oczy i wielkie 
kostne narosty. Elacz przeznaczona do chowu, 
powinna mieć pierś szeroką, kadłub głęboki, 
.oczy wesołe, bo te są dowedem wewnętrz­
nego zdrowia. Najlepsze są klacze do cnowu, 
co dc temperamentu spokojne, łagodne, które 
ciągną równo w zaprzęgu; lnineryezne klacze 
i uparte do chowu przeznaczać nie trzeba, 
bo wady takie przekazują się w źrebiętach, 
W piątym roku dopiero powinna być klarz 
doprowadzoną, lub też j eżeli dostatecznie jest 
wyrosłą, nawet wr końcu czwartego roku.

Na czasie tśż będzie przypomnieć Szan. 
Gospoda: zom, co się dzieje z paszą, czy cię 
takowa nie psuje na owczarniach i budynkach, 
obrachowanie paszy, ażeby wystarczyć mogła 
do czasu właściwego —  ziemniaki i warzywo 
czy się nie psują w kopcach i sklepach.

Przy ciepłem powietrzu można też będzie 
niezadługo pomyśleć o przewożenia ziemnia­
ków do przebierania i arfowania, celem sa­
dzenia —  zapasy nasion na czas sprowadzać, 
owce w owczarniach co miesiąc rachować —  
jagnięta pielęgnować, ażeby nie były zatrzy­
mane w roku pierwszym, gdyż w razie prze­
ciwnym nie można się też spodziewać dobrćj 
owcy —  jagnięta i owce, które kaszlą, spie­
sznie odłączać należy; kaszel jest oznaką 
włosienie albo tasiemnic, które przez lekar­
stwo zatrute zostaną, a owcć do zdrowia po­
wrócą.

Wskutek nieczystych obroków nie osie­
wanych z piasku lub zaziębienia, w wielu 
stajniach zaczną; mianowicie teraz, konie ka­
szleć czyli chorować na zołzy. W takim
razie radzilibyśmy założyć foutanelę na pier­
siach, chore konie trzymać w ciepłem. dawać 
letnią wodę do picia, mięszać pszenne otręby 
do obroku, to już wystarczy, aby wyleczyć 
zołzy zwyczajne, nieszkodliwie płynące.

Na czasie także będzie wsnomn.eć o sie­
wie grochu, który ^  tym miesiącu sianym 
bywa. Zdarza się często, mianowicie po wię­
kszych majątkach, że przedwcześnie na wio­
snę biorą się gospodarze do órki pod groch, 
nic bacząc na to, że ziemia dostateczuie nie 
wyschła. Jeżeli za pługiem skiba, się świeci 
i wcale się nie rozkrusza, jest to błąd wielki 
w gospodarstwie, który surowo ukaranym
bywa; po części taki jest rezultat, że zamiast 
aobrego zboża, łapucha w całćj pełni się
pokaże. Najpiaktyczniej jest odczekać, aż
rola dostatecznie wyschnie; po orce dobrze 
jest na wiosenne siewy zaraz rolę u wlec 
w poprzek czyli porazować; zostawić w takim

razie ziemię przez dni kilka, ażeby łapucha 
wyjść mogła, która po dalszej sitwnćj włóczce 
zniszczoną będzie.

Przy wszelkich siewach jarzynnych. ko­
nieczną jest rzeczą uważać na sposób uprawy, 
ażeby łapucha dostatecznie była wygubioną, 
już wtenczas, gdy siać zamierzamy. Jeżeli 
aorzemy na siew, należy orkę zostawić parę 
dni, następnie włóczyć czyli razować w po­
przek, gdyż tym sposobem nadaje się owal- 
ność składom, lub płaskie przestrzenie się 
równają. Rolę tę powleczoną czyli urazowaną 
pozostawia się do dwóch tygodni, przez czas 
ten łapucha powschodzi, która przez 
włóczkę przy siewie zniszczoną zostanie. Jest 
to rzecz w gospodarstwie nader ważnSj do­
niosłości', często na polach w zbożu jarzyu- 
nem bardzo wiele łapuchy widzieć można —  
a to przypisać należy nieznajomości rzeczy, 
lub tćż lekceważeniu. Łapucha zadusza ro­
śliny zbożowe i odbiera mu pożywne częśei, 
przez co je osłabia. Nadmienia się także, że 
odleżenie powleczonćj roli nie jest również 
bez skutku pod względem procesów chemicz­
nych, gdyż rola przez powyższy peryod na­
biera pożywnych i urodzajnych częci z po­
wietrza, siew zahćm mieć będzie uprawioną 
i urodzajna rolę.

J a k i  s p o s ó b  s a d z a n ia  z i e m n i a k ó w  j e s t  
n a j k o r z y s t n i e j s z y  n r : C z y  s a d z o n e  d o  
g ó r y  k i e ł k a m i ,  c z y  n a  d ó ł ,  c z y  t e i  

c a ł e  m e k i a j a n e ?

W ielo doświadczeń czyniono przy sadzeniu 
ziemniaków I porównywano sposób sadzenia, —  
który jest najobntszym co ao ilości i wagi. I  tak 
przekrawane ziemniaku sadzone kielkam czyli 
oczkami do góry, zeszły o trzy dui prędzej, ani­
żeli, pizekrawane radzone oczkami nr. dół. —  
Ziemniaki s&ś cale sadzone, zeszły najprędzój. 
Nam tu jednakie nie chodzi o to, które najprę­
dzej powachodzą, lecz głównie które najwięcój 
przynoszą sprzętu. Doświ adczenia i bauania w po­
wyższym celu były robiono na jednem i tem sa­
mym gruncie uprawnym umierzwionym row no 
tąż (tamą, mierzwą jakc też w jednem i tem samem 
czasie, wszystkie trzy sposoby sadzenia uskute­
czniono, a następnie prace dalsze wykonano jalr 
np. włóczka, obradLmie itp. Przy sprzęcie jednakże 
okazało się, że z równej przestrzeni sprzątnięto 
najwięcej ziemniaków z tych, które były sedzone 
kiełkam i na doł a stroną k rą  ai a do góry . 
Sprzęt zaś z ziemniaków całych niekrą.anycn oka­
zał się mniej oa pierwszych praktycznym, wyró­
wnał on wprawdzie co do ilości, lecz me wyró­
wnał co do wegi pierwszym Sadzone ziemniaki 
krajane kiełkami do góry, czyń położone na przy­
krajanej części, wydały plon najgorszy. Przypu­
szczenie pozwala wnoaić, że całe ziemniaki po­
winny by wydań pion najlepszy, tymczasem rzecz 
się ma inaczej. Różnica co do wag1 z pewnój 
przestrzeni była nawet znaczną.
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JEÓwić można, że ogólnie co do sadzenia zie­
mniaków p*z,jętym jest system sadzenia kiełkam i 
do góry , a więc system najgorszy, najm niej 
wydający p lon u ! Ile tracimy w gospodarstwie, 
często przez niewiadomość, tego nie spostrzeżemy, 
ponieważ dzieje się to sposobem niewidzialnym; 
ale tśż niewidzialnym sposobem uczujemy straty, 
które jedne przy drugich przez brak teoryl wy- 
mkn^ce, stawiają nas w przykrym położeniu. Zdaje 
się, że sadzenie ziem nakow jest tak rzeczą p o je ­
dynczą, że nawet niewarto się o ich rozpisywać, 
tymczasem przedmiot ten bardzo zasługuje na 
uwagę rolników. Prawda, że sadząc ziemniaki 
przy kilkunasto pługach, trudny jest dozor aby 
ludzi, którzy sadzą takowe dostatecznie dopilno­
wać i nakapać im, aby tylko kiełkami do ziemi 
obracali, w takim razie dozór ten powinien być 
powiększonym, a wszyscy słuchae powinid rozkazu 
z góry im nadanego. Jeżeli zaś ziemniaki sadzą 
się pod skibę, pod marker, pod radło, albo w ko­
pczyki, ten sam system zachować można przy 
każdym sadzeniu, a skutek jak wyżej powiedzieli­
śmy będzia najlepszy. —  Ziemniaki przekr&wane 
pizezuaczone do sadzenia, nie powinny zbyt dłngo 
leżeć, gdyż przez więdnięcia niknie sita wegeta­
cyjna i następuje osłabienie. W iele gatunków 
ziemniaków wprawdzie mamy, lecz naj korzystnej - 
aze okazały się ziemniaki tak zwane Szampiony. 
Dotychczas uważane były za najlepsze Dabarskie, 
lecz Szampiony są uznane za najlepsze. W dzi 
siejazym numerzj zamieczczamy inserat, gdzie icli 
nabyć można; przymioty ich nadzwyczaj poleca­
jące, są smai zne i mączyte, jak niemniej korzy­
stne do gorzelni P od  kierzkiem znajduje się 30 
i więcej sztuk. Nie bodziemy się szeroko rozpi­
sywać o uprawie i sadzeniu ich, lecz nadmie­
niamy tylko jwdnę jeszcze ujemną stronę, która 
często fałszywie jest przyjętą. Zdarza się, że nie­
którzy gospoda, ze zwykli obłamjwyć przedwcze­
śnie łodygi i liście, Które pobudzają rozwijanie się 
korzeni, odjęcie łodyg tamuje wzrost klębow, ró­
wnież bardzo złą rzeczą jest, że wszystko to prze­
szkadza rozwojowi i dalszemu wykształceniu zie­
mniaków. które przez to w wzroście powstrzymane 
ZOstały.  -GzJ*cw**a£i  ____

Produkcya i użyteczność rzodkwi.
Miałam sposobność przypatrzenia się, gdzie 

gospodarze wcale nie zmieniają warzywa, tylko 
buraki po burakach, marchew po marchwi sadzą, 
jest to uader nhkorzyatne urz jdzerie. Najlepiej 
tok j ik pod zboża, tak też pod warzywa urządzić 
mały płodczuuan, n. p. jeżeli jest 20 mórg roli 
dobrśj blisko podwórza, wtenczas podzielić ją  na 
cztery części, i tak będą 4 pólka po 5 morg. 
Jedno pólko obsiewać na jesień żytem, drugie 
obsadza się rychłemi ziemniakami na kuchnią, 
trzecie sadzi się buraki, a czwarte marchwią, 
następują odmiany: 1) b u r a k i  na mierzwie ; 2) 
r z o d k i e w * ) ;  3) m a r c h e w  na pól mierzwie; 4) 
r y c h ł e  z ł e m i a k i .  Gdy żyto wyrośnie(ma czas 
rość do petowy maja), wtenczas się siecze i przy- 
żyna do sieczki, tam zwłaszcza gdzie bydło stoi 
całe lato w oborze, wielce jest wygodnem, gdyż 
śyto wyrasta najrychlej i wypełnia czas, aż do 
pierwszego sieczenia lucerny, lub koniczyny po­
tem orze się w poprzek, i w łóczy; za dni ośm, 
c ągme się radliny w podluż, i sadzi się czarną 
żadkiew:

Ziemniaki rychle elerosy na początku lipca 
można już podbierać na kuchnią, lecz nie tok, 
aby kucharka codzień chodziła, i psuł i, lecz 
naraz przynajmniej morga podebrać, a podebrane 
kierzki poobs/py wać ziemią, które wydadzą drugi 
sprzęt, lscz tizeba, tak się urządzić, żeby podbie­
ranie mogło się wykonać ile możności po deszczu. 
P o m i ę d z y  t e m i  k i e r z k a m i  s a d z i  s i ę  
r z o d k i s w ,  i tak gdy rzodkiew zacznie się rozra­
stać, ziemniaki tymczasem się dostawają i usy­
chają, tedy tem samem pozostawiają rzodkwi wolni 
pole do swej wegetocyi. Tym sposobem można 
o iągnąć potrójny przęt, gdyż rzodkiew bardzo 
dobrze wyrasta, i wydaje dobry plon.

C z a r n a  r z o d k i e w .  Chcąc się mujemi spo- 
htrzeżenlam podzielić z Szanownemi czytelnikami 
„Postępu Rolniczego*', gdzie kilka letniem cho- 
dow -niem tej nieocenionej okopowizny doszedłem 
do przekonam i, uważam zastosowne, aby te tok 
kerzystną roślinę do jak uajwiększśj produkcyi 
polecić. R z o d k i e w  c z a r n a  dotychczas bardzo 
mało znana, a tern mniej jeszcze zastosowana 
w praktyce rolniczej najwięoij jeżeli który ogro ­
dnik dla spekulacji- aby też na targu spieniężyć

*) łtóine są gatunki rzodkwi, jako to okrągła, żółta,
czarna, okrągła.

żydom sprzedaj*, którzy ją  tak choinie spoży­
wają, w kilku zagonkach choduje.

Chcąc zaś wyjaśnić korzyści, jakie z hodo­
wania rzodkwi mieć można przedstawiam

R z o d k i e w  jako lekarstwo domowe dla ludzi 
po wiele razy z p o d z i w i e n i e m  p o w o d z e n i a  
p r a k t y k o w a n a  l e c z y :

1) R u s z o n e  c z ę ś c i  c i a ł a  p a r a l i ż e m .  
B iarz# się r z o d k i e w ,  i trisn a  tartce takiej, jaką 
zwykle w każdej kuchni napotykamy, lecz nie 
okrojoną z łupiny tylko obmytą z ziemi, taką 
ilość, aby przy obłożeniu mniej więcej na %  grubo 
na dotkniętem ciele leżała, potem owija się bzrna- 
tami aby od ciaia nie odlegała, ile możności 
grubo, wtenczas chorego przykrywa się dobrze 
pościelą. Jeżeli po zarażeniu jakiejś części ciała, 
obłożenie zaraz nastąpiło, wtenczas po upij wie ®/4 
godziny zarażone ciało p r z y c h o d z i  do z d r o ­
w i a ,  nie pozostawiając źaduegc znaku. Również 
leczy zastarzałe sparaliżowanie, lecz naturalnie 
potrzeba dtuzszego czasu i cierpliwości, i obkła­
danie musi się klina razy powtarzać.

2) R o m a t y z m  w k o ś c i a c h :  również le­
czy się w ten sam sposob jak pierwszy, lecz w tym 
razie trzebi większój cierpliwości, gdyż rzodkiew 
ma tę własność, że zdrowe ciało bardzo rozpala, 
nie trzeba się tem zrażać chociaż pali wytrzy­
mać pod jednym przyłożeniem przynajmniej 1 do 
1 Y f godziny, rzodkiew nie pozostawia po odjęciu 
żadnego znaku.

3) N i e s t r a w n o ś ć  ż o ł ą d k a .  Utartej na 
tartce spożywa »ię naczczo, iub przy nadejściu 
boleści lub ciśnienia w żołądka 2 łyżki stołowe ; 
dzieci zaś 1 łyżkę; skutik następuje natychmiast 
nawet wtenczas, gdzie inne lekarstwa nic uie po­
magały.

R z o d k i e w  j a k o  l e k a r s t w o  i r o ś l i n a  p a ­
s t e w n a  d l a  i n w e n t a r z a .  3pożywana przez by­
dle rogate jako przymieszka chroni od knęgosuszu, 
zatkania żołądka czyli księg, zapałem krwi i śledziony, 
gdyż czyści krew i żołądek sprawiając regularny 
stolec, bydło przy tój pauzeniu jest lekkie i we­
sołe. Krowy dają bardzo \iiele mleka, i pod 
każdym względem w żyzności przechodzi każdą 
inną okopowiznę.

K o n i e  rówuież spożywają rzodkiew bardzo 
chętnie i chroni je od koiik (gryzawicy) Jeżeli 
koniowi zaraz na początku choroby da się rzod­
kiew, kolik w kilks minut ustępuje.

O w c e  spożywają rzodkiew bardzo chętnie, 
i przewyższają rzodkiew nad wszystkie inne oko- 
powizny dla gorzkości, którą owce zawsze lubią. 
Pasienie owiec rzodkwią utrzymuje owce zawsze 
w zdrowym stanie, i leczy je od wszelkich uchy­
bień, które z przyczyny pasterza na pastwisku po­
wstać mogły, lub jeźli u czasie mokrego lata 
owce się zatruły, w tem czasie rzodkiew może 
wielką oddać przysługę.

Pc niniejszem zapoznaniu z tą rośliną, zdaje 
się, że każde gospodarstwo, powinno się z pro­
dukcją rzodkwi zapoznać, i takową o ile si? da 
chodować, a korzyści ztąd będą bardzo wielkie.

Ziarno rzodkwi podobne jest do ziarna redy- 
ski, i kto jej dokładnie nie zna, winien ją  kupo­
wać pod gwarancją, że jest prawdziwą. Ziemia 
pod rzodk.ew musi być dobra, dobrze i głęboko 
uprawiona nie za zimna. Sadz' się w ten sam 
sposób jak buraki, z tą różnicą, że się sadzi mie- 
lój, i ziemie się ręką uciska, aby wilgoć ze zie­
mi nie uleciała, rzodkiew Irełkuje bard: o prędko, 
i wypuszcza szeroko na cierni leżące liście, tem 
samem unika się częstego pielenia i zazwyczaj je ­
dno pielenie wystarcza

Przy sadzeniu trzeba nważać, żeby nie pu­
szczać więcej nad jedno ziarko, gdyż powiększa 
się koszt sadzenia, jest dużo roboty z przerywa­
niem. Czas sadzenia rzodkwi jest od 20 maja aż 
do lipca, od którego to czasu do jesieni dosta­
tecznie wyrasta, i bardzo jesi dogodnem pod tym 
względem, że w czasie sadzenia wszelkie roboty 
ze siewem wiosennem i sadzeniem jnż są ukoń­
czone, zarychło sadzona bardzo wyrasta. R zod­
kisw przy dobrych warunkach uprawy, wydaje 
więcej z morgi, aniżeli każda inna okopowizna, 
pizechowuje się tak samo p.zez zimę jak buiik i, 
lecz trzeba uważać, aby przy zbieraniu nie obizy- 
nać korzeni, tylko się wierzchołek urzyna. —  
Również bardzo korzystnem jest, sadzie rzodkiew 
po podebraniu rychłych ciemniaków, sadzi się ją  
pomiędzy kierzkami, ziemniaki rychle usychają 
dosyć wcześnie, a tym czasem rzodkiew wyrasta, 
i takim sposobem można mieć korzyść dwojaką. —  
Przeznaczoną rzodkiew na nasienuiki wybiera się 
największą okrągły, ażeby nie miała wiele korzeni. 
nasi. nmki trzeba sadzić na dobrój ziemi, w ten > 
czas. wydaje bardzo wiele nasienia. Dopóki się

nie ma swego własnego nasienia, możni ją  sadzić
w mniejszej ilości, lecz zawoze czeu  więcói tóor 
lepiej.

Żerków 13. III 81. Antoni P>'zyi.ićz/nskij

Cliów i pielęgnowanie maciorek,
czyli nasiennłków karpiowych.

(DoKońc?.euie.)
Na gospodarstwo stawowe składające się z 50 

do 100 morgów wody, potrzeba 4 —0 nasadów 
karpi maciorek, a każdy nasad składać śię po-T 
winiem z 3 — 11 sztuk maciorek, Btósowme do 
wielkości tarłowycli stawków. D o wielkich naso» 
dów dodaje się dwie lub trzy sztuki próżnych * 
karpi; obejdą się bez tego przydatku małe m »ad^ t 
Na jednego mleczaka duć możua dwa Iud t r i /  v, 
ikrzaki; uważać tylko trzeba, aby nie za w*^le 
maciorek ikrzaków, sadzać do małego, mało po­
żywnego stawku, i żeby do małych sadzawek nie 
puszczać zbyt wielkich starych ikrzaków, gdyż 
taki ]eden tatwo wydać może kilkaset kóp przy- 
płodku. Zhyt wielka ilość pizyplodku, w sto 
sunku do wielkości stawku, mało w nim znajdują 
dla sibie pożywienia, nędznioby się chowała, na­
leżycie nie podrosła, i jako taka w zimie łatwo 
wygiuąćby mogła, możnaby wprawdzie przyjść 
latem w pomoc głodnemu przyplodkowi, dodawa­
niem mu pożywienia, ale to wymagałoby znowu 
szczególnej baczności, bez której obejdzie się staw 
należycie obszerny i zyzuy.

D o stawku mającego morga powierzenni 
sadza się 2 — 3 ikrzaków, do stawu 1 m o:g ob­
szernego, wsadza się 5 - 7  sztuk, na 2 morgi po­
wierzchni liczyć można 9 — 11 sztuk maciorek itd. 
Jeżeliby zaś zamiast wielu małych stawków był 
tylko jeden obszerniejszy, tedy wsadzić można 
do takiego 20— 30 sztuk maciorek, gdyż nie 
wszystkie jednocześnie się wytrą, a wiele też przy- 
płodku wyniszczyć mogą znajdujące się w większych 
stawach szczupaki, lub żaby i pływające po nich 
kaczki, gęsi, i t. p

W  czasie połowu obchodzić się trzeba ostro­
żnie z maciorkami, aby ich nie ujrkodzić i łuski
z nich nie ocierać. Jeżeli to są wielkie sztuki,
sadzić je  trzeba, po złowieniu, do przyzwoicie 
obszernych, należycie długich naczyń, aby się nil 
zginały, nie łamały i na ból uie narażały, aby się
nie szamotały, nie rzucały, ale spokojnie leżały.
D o wybierania ze stawu, używać trzeba należycie 
obszernych sieci, wydobytych ryb nie rzucać z wy 
soka i na twardą ziemię, ale kłaść je  lekko na 
wilgotnój trawie, w czasie połowu nie sadzać ich 
do mętnej, ale jeżeli to być może, puszczać do 
czystej na darninie wody, albo też zostawić je  
w osobnych, czystą wodą uaiauych naczyniach.

Podczas wiosennego sortowania odbierają się 
osobno ikrzaki, a osobno mleczaki i obsadza się 
niemi tarlowe stawki, stosownie do ich wielkości 
do małych stawków sadza się małe, wszystkie ró­
wnej wielkości maciorki, aby się zbytecznie nie 
rozmnożyły i za nadto stawku nie zarybiły, do 
najlepszego stawn sadzają się, juko dodatek, ma­
ciorki pierwiastki, o których mniemać możua, ż« 
w piątym roku jeszcze się nie będą tarlv, Prze­
wożenie karpi maciorek dziać się powinno De rdzo 
ostrożnie, unikać trzeba ile możności, używania 
do tego zwyczajnych beczek, a przynajmniej ot­
wory ich mają być tak wielkie, iżby przy wsadza­
niu w nie i wydobywaniu z nich, szkody się kar­
piom nie uczyniło. Najlepiej byłoby zawsze dać 
je  przenosić w przestronnych naczyniach.

Stawek, czy s&ozawka na tarło i rozmnażanie 
się karpi przeznaczana, powinna mieć otwarte po­
łożenie, tak iżby ją słońce wolno ogrzewać mogło, 9 
brzegi je j mają być płytkie, bardzo nieznacznie 
soczyste, byłoby dobrze gdyby obrzednią, drobną 
trawę nieco były zarosłe, nie ntjlepiej to jest gdy 
przez taką sadzawkę przepływa woda której nale­
życie zagrodzić gnie można, bo z nią młode kaP- 
piki uchedzą, a takich zwykle i najgęstsze lasy i 
kratki wstrzymać nie zdołają, inne też gatunki ryt 
zakradają się do nich, i tok się jedne z aruginmi 
mieszają. Atoli stawek toki powinien być z&sło 
niony od wiatrów które w ikrze i zahjtkaen i zkotfi 
zrządzają. Zapobiedz temu można narzucanie! 
gałęzistego drzewa lub kamieni, kióreDy nad wouą 
się wznosiły, i poruszenia się pali zapobiegały, 
uczyni się to w koło na brzegach, gdzie ryby o 
kamienie i o gałęzie ocierać i ikrę na nicr ekir 
dać będą.

Ponieważ zaś zmierzać pewmien właściciel 
stawowego gospodarstwa do dochowania się jaL 
największego przypłodku, którego wartość o  70 da 
BO procentu wyższa nad wartość przypłodku d r "
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diiWo, dv>tx£v poprze- 
^8jęj łH. dę8k, joden n a  

" gim, na to■ - f^tsiew asię p e jó ^ S c iś ć  nasienia 
przeznaczonego ao siewa, w odstępach, aby się 

jedno drugiego nic dotykało. N aoiohie -^  przy­
krywa się trzecim płatem sukiennym, podobnym 
' '  ’  óch pierwszych, także dobrze w wodzie zmo-

. .. Teraz deskę tę z przykiyciami i n&sie- 
kładzie się w miejsce nieco rozgrzane, jako 

przy piecu lub kominku. Jeżeli się drugiego 
^nia spostrzeże, że płat wierzchni zaczyna usychać 

-zlewa się woda w ilości takiej, by obyd wa spodnie 
piaty przemokły. Lecz żę ziarno zgniłoby nieza- 
rodme, gdyby się ciągle znajdowało w wodzie, 

trzeba więc deskę ustawić pochyło, a woda spły­
nie, którój płaty nie wciągnęły w siebie. Teraz, 
jeżeli codzien zaglądać będziemy pod płat wierz­
chni, który podnieść należy, zooaczymy w kilka 
dni, te nasienie zdrowe i śmeźu zacznie nabrzmie­
wać i wypuszczać kiełki, zepsute zaś powleczone 
będsie pleśnią

P( dług tego sposobu poznać jeszcze można 
nasienie świeże i stare, gdyż pierwsze kiełkuje prę­
dzej, a dał jko później drugie.

n ie ,i• jmśsekweptiiie. jefy
łltury lyi lu iłćj '(trudnO śęis
rti w y  ogrodnictwa)

*ł. dv, jozełr ‘jateittj tUi
*> gay ?m̂ jî ia oafcytu wzgledniś

i -jp ,̂zyon.nego mątfci/ału .i-iircófóMń na -ivw;
się tt ii  w), łeb ■ w

-mjołjjcy, pń̂ d ikująóęj wierzbinę koszys^rsk i  
^ u ę c m ia  tarników, pf^rtąęz!^  .nią ogĆrśi
' i M k  ^  W wifżiłiSnbDu , Gnuti ul blat JT

^łasł-igęsapinte Ęorstwesąn** (1880 r. strv o44) 
Jenąidaią się -cjfiy  wykazujące siópniowp w a d z ą cy  
»fą Ljąeuj dochód z  mojtgd p: uskiego /r grullue 

(Reg. ^erkr^weben); Dochód tór;w yn osił’ 
w roku 1H70 tytio 79 marek i dos?. . w roku 

' I8j8Ódo 246 >jń;̂ ęk: Szcz^góło wod.-187 u roku 
•'?# • Ib? I roku 82 saarek-i -J4D2 i . —
Ł00 w r e k ;  i ć f d  r, —  123 m areky.if- j. y fó z  
162 m arek;'18;75 ,,r. ■ 227 m a r e k ^ U I ' , r
S4ó marek, Cyfiy powyższe podana 
burmistrza ł t i « b e  z lYMimSern. VPt, ts'.J4’oię 
cyfry dochodu pochodzi ztąą żt B ,e 't /l* ;' pobył 
za materyałem koszykarskim się zwiekozyk ale 
i metodą uprawy została wydoskonaloną.

dku. gdzie nicrm zajmuje się sam gospodars. Sa-
właścicielowi i ziemia we Franćyi przynosi 

•pe, urodzaje. W edług inforinacy: zamieseczo- 
ostatnim zelżycie dziennika „Gospodar- 

k,ie“ , we łra n cy i jest ziemi upi owianej 
i gospodarz} 1,822,182, d/.iurżawio-1 

dze 1 Ó35.769. Na tysiąc gospo-

t r z e g ł i f d  r O l a l c x ty .

ł i p e f i i i e n i e  ł y s i n  c z y l i  p l i s z  n a  
k o n t e z  j a k a c h .  Bardzo często pokazuje się 
j o l  w pierwszym roku, że koniczyna nie pokrj wa 
całkowicie obsianej nią przestrzeni. Nim się rozwi- 
ai» do tego stopnia, żeby pokryć ziemię, rozwiną 
się tymczasem chwasty, pod którymi zmarnieje 
aezawodnie, gdyż saradella wymaga pełnego słońca 
.0 swego rozwoju. D o obsiewania małych plisz, 
.zęściowo otaczają koniczyną ocenionych, również 
3aradell& nie jest odpowiednią. Daleko lepiej do 
obsiewania zdarzonych plisz w koniczynie u a d a j  e 

ię  i n k a r n a t k a ,  która jednak powinna być 
najwcześniej zasianą, potóm hreczka tatarska 

Rzepak jary, biała gorczyca a nawet proso na bar­
dzo dobrycn ziemiach. Jaką ilość nasienia tych 
roślin użyć potrzeba, to zależy od rozległości plisz 
i kaiden gospodarz może ocenić jaką część hek­
tara lub morga zajmują. Jeżeli więc próżnie wy­
noszą np. około V, tćj przestrzeni, użyć trzeba J/4 
tćj ilości nasienia jak się zwykle na cały łiektar 
lub morg używa.

Der Landwirłh. B ie s li i iy  f l .  N  o - 
t . z e n  a u s  dem l a n d w i r t h s c h a f  tW oh  en 
B a u w e a e n .  Jestto odczyt miany dla członków 
Towarzystwa rolniczo - leśniczego w Gross - Strelitz 
przez budowniczego obwodowego Mbbiusa. P o ­
mimo, że odczyt przeznaczonym był dla ściśle za­
kreślonego kółka, jest jednak w ogóle pouczają­
cym. Pan kT podzieli! swój odczyt na oddziały, 
którym dal nagłówki: 1. M aterydy budowlane,
2. budowle gospodarskie w ogóle i 3. dachy. 
W  rozdziale pierwszym ustęp o drewnie pomimo 
krótkości, obejmuje cenne uwagi, w trzecim zaś 
ron L iiD  rozbiera głównie i dosyć szczegółowo 
wartość tak zwanego cementu drzewnego na po­
kryci: dachowe. Cement drzewny me ma nic 
wspólnego ze zwykłymi cementami, jest bowiem 
masą smolną, wynalezione przed 35 laty przez 
K aim a Samuela Hau iler w H iischberg, który 
tę sarnę uzy wał początkowo do powlekania kadzi 
i Wraek, później dopiero zastosowawszy ją  do ro- 
ć  nut dachów. Pan M. przypisuje dachom z ce­
mentu drzewnego * 1. nieprzepuszcz&lność, 2. taniość,
3. bezpieczeństwo przed ogniem, 4. wyzyskanie 
przestrzeni pod dachem, a na koniec 5. użytecz­
ność do koreystrego pokrywania wszelkiego ro­
dzaju budowli.

Oodiody z uprawy wierzb knszy- 
k a r s k i r h  przeprowadzaną jest w Niemczech

.W

1 yyó aei„rza* 
luiol ! jeai i iif 
iOiCi óOb i  tyli

S ł o t n a  j a r a  przeznaczona na paszę Jła 
bylta, jak się przekonano z doświadczenia, lepićj 
żywi zadawana, w całości, aniżeli''poizajątą na 
oieczkę. Pocnodzi to ztąd, że w pierwszym razie 
słoma lepiej zo3tąi« pbżutą gruntowuiej zwiilom 
śliuą, i dla tego lepiej wyzyskaną. Przy pasieniu 
sieczką, znaczna część spożftej ż_ wrości -Ul ? —i — 
dzi zaraz do drugiego zoląala, nie zcsta^ie"treĄOT 
przeżutą, i wyzyskuje" się niedostatecznie. Ztąd 
dobrze jest młode bydło przyzwyczajać do długiśj 
słomy, pasione bowiem samą sieczką, później mniej 
chętnie je  całą słomę. Przy zadawaniu słomy 
w całości, bydło lepiśj wygląda, pije zaś więcej 
niż przy sieczce, z powodu większego zużycia śliny.

S z k o d l i w o ś ć  w o d y  z  d r e n ó w .  W  A n ­
glii spustrzeżoiio, żĄi woda drenowa pochodząca 
z roli siln'e gnojonóyf szkodliwy wywiera wpływ 
na zdrowie inwentarz , gd/  się nią pp. -Wpływ 
ten objawi* się w nabrzęknięciu calońków, utra 
cie apetytu ;tp Doświadczeni rolnmy odradzają 
w skutek tego używanie wody z drenów wypły­
wającej, a napełnionej częściami nawozowemi i ra­
dzą, aby w porze letniój, kiedy brak wody czuć 
się daje dawać koniom i bydłu rogatemu znauz- 
mejsze ilości zielonej paszy i burauów, czem się 
ograniczy potrzeba wody.

D e r  L a n a w i r t u .  B r e s la u .  M e  6 . 
L a n d w i r t b s c h a f t l i c b e  G r u n d s a t z t .  IT. 
Uwzględniając stosunki szląskie zaleca autor kon 
centracyę sil potrzebnych do prowadzenia gospo­
darstwa za pomocą wydzierżawienia części obszaru 
małym dzierżawcom, których tam nie brak. Gdzieby 
to się uczynić nie dało, radz: obsz ir podzielić na 
dział zewnętrzny i wewnętrzny, i na tym ostatnim 
skupić głównie swe starania. Uderzana bezmyślne 
wciąganie w obszar pól karczunków, 'które nieje­
dnemu gospodarstwu z powodu ubóstwa gleby 
stały się w ęcej ciężarem jak pożytkiem W  końcu 
przechodzi zasady, na których się opierać winna 
organizacya gospodarstwa.

K r z y ż o w a n i e  b y d ł a  w ę g i e r s k i e g o  
z  b h o r t h u r n a m i .  W  dziale korespondencyj­
nym w „W iener landw. Zitg.“ Nr, 9 gtr. 75 znaj­
duje się odpowiedź w tej kwestyi z podpisem B.. 
R i c h t e r ,  Przed trzema latami próbowano krzy­
żowanie z Snorthornami w jednych dobrach na 
Węgrzech. Potomstwo po buhajach Shorthornach 
odziedziczyło większą część właściwości tych osta­
tnich mianowicie: szybki rozrost, pięknie ukształ­
towany, długi tułów, jasno-czerwonawo-żóltej lub 
czerwonawo - srokatej maśiń, krótką tęgą szyję 
i krótkie rogi. Krowy dają m a ł o  mleka, ale to 
jest dobro. W oły jako robocze są lichsze od wę­
gierskich, ale pasą się dobrze i chętnie bywają na 
rzeź kupowane.

P r z e c i w  m o l o m  u  m e b l a c h ,  f i i ź r a c l i  
l i p -  ma chronić bardzo skateczn.e kwiat konopi, 
a właściwie szczyty kwitnących konopi. W  tym 
celu obrywa się konopiana szczj ty łodyg wtedy, 
gdy część kwiatów już rozkwitła, suszy w cieniu 
i roztarłszy grubo, układa między przedmioty, 
albo w meble mające być od mól' chronione, 
oi odek ten jednak nie wszędzie da się zastoso­
wać, w zamieszkałych bow em mieszkania, b woń 
konopna jest za przykrą, gdy do chronienia fu­
ter, sukni a nawet mebli w razie ldeużywania icb 
może być bardzo do Drze użytym.

D r o b n a  w ł a s n o ś ć  z i e m s k a  w e  F r a n ­
c y ! ,  jak wiadomo, coraz silniej »ię rozwija i go­
spodarstwo przynosi znacznićjbze korzyści tam

lpi &wianych przez samych go- 
u^rawiaiących cudze 476. Na 

iyęb?„ majątków, dzierżaw trzyle- 
■ 4-detmch 250, dziewięciole- 
f a g tęoyj niż dziewięcioletnich. 

Przeszło połowę (fiS flP w h^icieli ;uprawia ziemię 
swuęf bez pęmocy p a to ^ fi^ ' -ća csae  nakłady
ijtrudy uieudz&wiue piży t .orni. jjrzy wpro­
wadzeniu iącyOuamego twa a^.rawiają,
że tylko własna ?vemta d obro

O  w a p n o w a n i u  p ó l .  JPńd ^ o]u , • które 
wapuem chcemy przesypuj, ^ t-.zou e
wapno wilgotny ziemią , tabaki,( ar»y *zęś
wapna 3 lub 4 . części ziemi przypadłym

Z  takiój inięscŁniay tworzy się po polu Jft re ­
gularnych odstępach małe spiósadte kup^czki a 
ok' ?pąwszy je  zostawis się tak długo nietknięto, 
dopóki wapno w kupkach na drobny prooJódr Się 
ni. ; nTHypie. Skoro to uastąpiło pim raUs sią 
kupecirii; i vozśiewa następn ei

Dopók’ kupki leź,ą na polu, trzeba je  co 
dziennie ob»jizer i powstałe szpary ziemią staran­
nie zasy pać. P §  rozsianiu w^pną trzeba je  z p>. f

~ T r Wapna ttoaafc^moffcąwyolt 
prz«(L siewami, SkiitśL wzpęe ńjF. "fcie 
sam jak margłu —  N r m o * się 
cataary wapna.

W i a d u i d u ś e l  ż  g o s p u d w z i w r  
dtug najnowszych badań pokazało, się, żt ijaskó. 
nie jest tak zupemie niewinaem, jak. dotąd sądz, 
liśmy, stworzeniem i godaem obrony gospodarza.

Pilny jeden pasieczaik zrobił spostrzeżenie .  
przekonał' się, jak najdowodniej, Zr jaskółka niszczy 

żywiąc niemi swoje młode.
Jaskółki usadowione v( pobliżu pasiek znaczną 

wyrządzić' *uOgą szkodę,- wyławiając bez miłosier­
dzia latające z miodem pszczoły. Na to najnow­
sze spostrzeżenie zwiacamy uwagę pasieczników.

Jak wytępić Włosienice «r owiec. 
Skuteczny bardzo środek przeciwko tćj chorobie 
ma być k w a s  k a r b o l o w y .  Oborę owce usta­
wia się w osobnej stajni, którą szczelnie zamknąć 
trzeba. Kadzi się następnie kwasem karbolowym 
używając do tego rozgrzanej szufelki i zamyka staj 
nią na 1C— 15 minut.

Kwas karbolowy spowoduje Bilny kaszel 
owiec, za pomocą którego dużo włósienie z siebie 
wyrzucą. Nakadzanie takie powtarzać można co 
kilka dni. Oook tego trzeba dawać chorym dobię 
i łatwo strawną paszę, ażeby je  w sile utrzymać 
a natenczas z pewnością włosienie się pozbędziemy. 
Dobrym także środkiem jest podawanie dziegciu 
z terpetyną i

Ceny w W arszawie 18 marca
Ceny r.boża były naitępująee: (100 k iiO .)
Pszenica. Za wyborową od r«. 9,40 do rs. 10,60, 

za białą od rs. 8,30—rs, 8,70. za pstrą i dobrą od rs. 7,30 
do rs. 7,ó0, ordynaryjną rs. 6,50—7.

Żijto. Z i wyboiowe od rs. 7,80—rs. 8,85, za śre. 
dnie od rs. 7,20—rs. 7,50. za ordynaryjne od rs.— ra 7.

Jęczmień. Za wyborewy od rs. 5,50—rs. 5,85, zt 
średni od rs. 6,00—rs. 5,30, za ordynaryjny od rs. 4,25 
do rs. 4,75.

Owies od rs. 3,60 do rs. 0,95.
Gri/ka od rs. 6,30—6.50.
Fasola od rs. 12,00— 12,60.
Groch polny od rs. 8,00—8,50, cukrowy od rs. 9,00 

do rs. 10,00.
Kasza jaglana pud od rs. 1,80—2,00.
Rzepik zimowy od rs. 8,50—8,75.
Rzepak rapś zimowy od rs. 8,85 —9,00.
Olej rzepakowy pud rs. 5,15, lniany p u l rs. 5,30

W

C e n y  w r o c ł a w s k i e .
Płacono za 100 kilogramów — 2 ‘/a szefia — 80

Pszenica biała 
„ żółta

Zyio . . . .
Jęczmień 
Owias . .
Groch . . .

ciężki
m?iek

21.80—2120
20.------ 20.50
21.20--20 90 
i6.50--16.00
15.-------14 70
20.30— 19.50

średni
m a r e k

20.10— 1940 
19.70— 19.20 
20.40—19.90 
15.30-14.70
14.10— 18.50 
19.-------18.50

lekki towit '
m a r e k

18.50— ? 7.5 
18. -------- 17. —
19.50— 12.10
14.-------- 1380
13. -------- 18.80
18.-------- 17.80

K O R E S P O N D E N C Y A  R E D A K C Y I .
W-mu Panu Łakomickiemu. Numera zostały wy- 

czerpnięte, jeżeli są koniecznie potrzebne, postara_iy się 
o takowe. Prenumeratę całoroczną odcoraliśmy.

żf-mu Panu Kollat w J. Wedle życzenia zastosu­
jemy się



ichin parowa ów,
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juruco «!■ j rubllcziiości i,., budowy zakładów  iii i f i i i js lo w jo li . jeko to:
n ijP ' gorzelni, m łynów , m ączkam i i t. p. " W

iKi|now«zycli ulepszeii i najpraktyczniejszy cli wynalazków. Rtfwhież przy tój okazy! 
piDIH^iiiia powyższa fabryka swoje znane z dobroci  i prakl yozności

^  machiny i narzędzia rolnicze
■ ■ ,M,r %' L Katalogi ilustrowane i cenniki na życzenie przesyła sie

i  i , ,  • j* i i-  nezpłatiiie i tranko.
1

Ogłoszenie.
k

Vi • J x l.ro  n i e  są do nabjcia różne gatunki sżczepów owoco-
to jest:

*

J W U «a li> l
u m  zimowe,

n itow iJAołe r.
„  Joto ahjfielatic „

„  kas.elskie wielkie „
angielskie „
orleańskie wyborne ,.

bure wielkie na początku zimy, 
Mampaiiakie poszukiwane „ 

ś kanadyjskie zimowe,
" brytttńskie znakom „
", płaskie wyborne „
„ gwoździki delikatne „
„  tryumfalne „
,i wigierskie koronowe „
”  New York wyborne „
"" Król szlacli. poszuk. ,,
„  francuskie „
„ dońskie ..

krwawe „
d’Amasonne „

.  Bohner Apfel ' ,,
K A L W IL L K  białe wielkie „

„ różowe
„ czerwone wielkie jesienne,
„ malinowe „ zimowe
„ krwawe, smak wybór. „
„ Garibaldi „

Kapy pasiaste nadzwyczaj wielkie 
„  zielone ,,

Wanety holenderskie wielkie ,,
Pommes Acat rodliwe ,,
Mignonne d’hiver „
Kambourg d ete ,.

t „  d'hiver ,,
Sz etyny różowe wielkie ,.

„  zielone „ „

n hiałe „ r

Papierówki „ letnie.
Augustówki „ jesienne,
Wielkie francuskie n

Angielskie kanciaste letnie,.
Bursztówka wielka jetienna,

r y zimowa,
Oliwne „ »

Kasztele „ tł

Danziger Kantapfel ii

Quinec Appel aroma letnie,.
Grand Alexander jesienne,
Grafensteincr wielkie zimowe,
Newton Spitzenberg jesienne,
Gloria mundi zimowe,
Angielska Parmena r

Blenheim Grange ii

Peppink n
Gold peppink n

Konstautin-Aepfel zimowe,
Sangwinolle wielkie »
Imperiale „ u
Oolomas jesienne.

U r u b z k l :
Colmar d Aremberg zimowe,
Colmar d liiver »
Bure d Aremberg u
Van Nans 15
Be Ile d’Orleans II
Pomarańezówki letnie,
Magdalenki wcześne 71

Bonkrety jesienne.
Pargamuty 71

Bery biełe zimowe,
Bery szare »
Amadoty 71

1 Bery maślane jesienne,

zimowe,
jesienne,
zimowe.

jesienne,

zimowe,

letnie,
zimowe,

jesienne.

bery Napoleon 
M j i e  Princesse 
Kronpnnz Ferdinand 
Bery inco mparable 
Wilans Christianin 
Fig de Thom 
Apotheker Biruen 
Forelle
Soldat I.abour 
Graslin
Polski winiówka 
Adel de Kouen 
Bery angielskie

n i a n i e  i  c z e r e ś n i e :
Wiśnie łutowe czerwone wielkie, 

białe
„ Maj Diike bardzo rodliwe,
„ konfiturowe czarne wielkie,
„ kompotowe późne,

Czereśnie czarne wielkie, 
różowe „

*„ kleparowskie wyliorowe,
„ sercowe
„ żółte trwała,
„ komputowe wielkie,
„ lnałe wielkie,
„ Uuiene de Lamp
„ Charlotte nakrótkichogonkaoh 
„ majowe bardzo wczesne.

Ś l i w k i  i 
Rengloty zielone,

,. żółte,
Węgierki zwyczajne bardzo wielkie, 

„ francuskie,
Mirabelki (czyli prymusy).

Orzechy włoskie.
Kasztany 41etniepo25 cnt. za sztukę

Powyż wyszczególnionych drzewek od 2 do 6 lat dostać można po cenie 50 cnt. za 1 
■ztuk;; kupującym do 500 sztuk tychże drzewek, zakład odstępuje 1 szt. po 40 cnt. Drzewka 
od 6 do 10 lat sprzedaje po cenie 1 zlr. Wiśnie i czereśnie od 3 do 4 lat nie szczepione, 
a tak samo dobre a szczepione, uszlachetnione przez przesadzanie, są do nabycia po 35 cnt. 
ca sztukę. Kupującym przynajmniej 100 sztuk, przyjmuje Zakład na siebie odstawę do 
kolei w Dębicy. —  Drzewka powyższe są w szkółce Zakładu co 3 lata przesadzane, aby 
się mogły z łatwością przyjmować.

D z i k ó w ,  dnia 1 lutego 1881 r. »J. C y b u l s k i .
*— ~ lw » ( 1  ! > n | l i ) i k  kawaler lub wdowiec bezdzietny mówiący 

J  V g l  U H . 1 1 1 H  po polsku a znający się na utrzymaniu 
iżeryi, ogrodu jarzynnego i angielskiego, potrzebnym jest do Galicyi 

o kaiicę Krakowa od 1-go kwietnia b. r. .Starający, zgłosić się mogą 
tam. f/sokowanemi z załączeniem świadectw pod adresem: T. D lub 

osobiście w f i y c z o w i e  poczta Brzeźnica (Galizien).

1L
Champion,

prawdziwy zagwarantowany to­
war angielski, 1 cetn. . # 12 ,  
10 cetn. M. 100.

Imperator ] cetnar J i  20, 
10 cetn. Jt. 150.

Magnum bonum 1 cetn. Jt  18, 
10 cetn. .A  150. 

Międzynarodowy skład ziemniaków 
do sadzenia,

Gr. Massow p. Zowitż i. Pom.

A.Busch, właściciel dóbr ryc.

Majątek w Galicyi
składający się z dwóch folwarków z lasami, położoay 
pomiędzy kilku handlowemi miasteczkami, a główny fol­
wark przy samem miasteczku, drogi powiatowe szutrom 
wane kamieniem. 1 folwark 2 J/a mili, a drugi dwie 
mile od stacyi kolei Tuchów. Główny folwark zawiera 
371 mórg ziemi z łąkami i ogrodami, 467 mórg lasu; 
drugi folwark 476 mórg ziemi łąk i lasu, Ucząc mórg 
po 1600 sąg. Powyższy majątek jest razem, lub po- 
jedyńczo do sprzedania. Bliższych wiadomości udzieli 
Iiedakcya „Postępu Rolniczego.“

Doniesienie prywatne.
Obywatelom, życzącym u siebie zaprowadzić gospodar­

stwo płodu zmienne, łub uregulować takowe podług najnowszych 
i doświadczeniem stwierdzonych zasad, mianowicie tym : którzy 
z postępu udoskonalenia tej gałęzi przemysłu, stanowiącego 
największą rubrykę bogactwa krajowego, chcąc uwierzyć, i e  
n i e  o b s z e r n o ś ć  ł a n ó w ,  m n o g o ś ć  r ą k  c z y l t  
p a ń s z c z y z n y ,  a n i  n a w e t  s a in e  z a s o b y  p i e n i ę ż n e ,  
ale systematyczne kombinacye tych wszystkich pomocniczych 
środków, z względem na zastosowaną, do potrzeby gruntu 
ilość inwentarzy, są jedyną, wedle wyższej gospodarowania 
teoryi z doświadczeniem połączonej, do pomnożenia docno- 
dów z ziemi rękojmią, —  poleca się rolnik obeznany, d ługo­
letnie doświadczenie mający w tyin zawodzie.

Adres o warunki przesłać moina do łtedakcyi „Postępu 
Rolniczego11.

Jaja do wysiedzenia. *
*  — » i "    i  i
C Włoskich kur p s tr o k a ty c h ...........................mędel po 2,60 M. j j  ^

S S „ czvsto białych . . . .  „ „ :i,50 M.M H
............................   • M.£ ■ -© 9 francuskich kur Houdan

>m łtkrzyż owanyeh z powyższemi 
= ^kaczek Aylesbury
** aa IrrTUÓonjaiiireli oao

6,50

B krzyżowanych gęsi Tuluzkich z swojskiemi tuzin 
® , franko do stacji pocztowej włącznie zapakowania polecf Dom. j* tż

5.00 M.S a
4.00 M. ■
6,60 M.g

*“ S ( i h r z ą s i o n  o  pod Śremem. Zamówienia uskuteczniają się 7 
pocztą kolejno w miarę ich nadijścia, o ile starczą zapasy,

B R A C I A  EM.  &  P A W E Ł  LU B E C C Y
B y t o m i u  (Beuthen O.-S.)w

ulica Cesarska (Kaiserstrasse) 1 
o b o k  R ed a k cy i „G a z e ty  G órn oszląsk ieJ" 

polecają swój hogato zaopatrzony 
1 s k ł a d  o b r a z ó w ' o l e j n y c h  ( o l o o d r u k ó w )

w wyśmienitych ramach barokowych.
[ W  niedziele i święta otwarta jest b e z p ł a t n i e  dla
Szanowne] Publiczności wyborowa u  j s C t i u a  o b r a z i  u .

U E l

Dwa wierzchowce
są pod nader korzystnerai warun 
kami zaraz do sprzedania. O wa­
runkach objaśni eksp. „Postępu R ol.“

Nakładca StamsławFrzyuiczyńaki w Bytomiu (Beutheu O.-S.) Druck „Gazety GórnoszIaBkiej“ w Bytomiu (Beuthen O -S.)


